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Dziś :Wiktora ""l

Kalendarzyk historyczny: 21.V,1661r. 
ukazuję się pierwsze periodyczne 
pismo .pelskie "LMrkuriusz Polski".
•Jutro: Heleny

D E P E S Z E .

/Wydanie•poranne./

13CŁ\:.łVxpL0n4^.\;j-E' KAlUlIE.lMU.
Londyn. 20/V /R/ Ub. nocy s.omolc 

ty brytyjskie dokonał}7 ciężkihgo na 
lotu na ‘Mannheim. Baza niemieckich 
lodzi podwodnych w St.Nazaire była 

' rówr i ■ -ż poważni o bombardowana. Man- 
' nlioir rrugi co .do wielkości wewnę­
trzny port w Europie, jest siedzibą 
licznych zakładów przemysłowych, a 
m.in. .fabryki wyrobów chemicznych 
Ba-disciie An ilin .fabryk sprzętu 

■ wojennego Lanza oraz znanych zakła 
dów samochodowych Daimler-Benz. Na 
lot z ub. nocy na Mannheim był 54 
tod c'nwili" wybuchu "wojny.

Tej samej nocy .samoloty brytyj 
skiń bombardowały lotniska wroga we 
Francji i w Holandii. W czasie tych 
wypadów jeden samolot wroga został 
z o s t r Z 'hiony., B r a k .12 b pmb owe ów b ry 
tyjskieh i dwóch myśliwców.

" V. . I ■ vV liHTTT ’ 
"Kair. 2.0/V /r/ Komunikat kwatory 

■głównej w Kairze donosi :
"Działalność patroli trwa na ca 

łym froncie. Na północnym odcinku 
frontu wojska' brytyjskie natarły na 
drobny ohdział•piechoty i czołgów 
wroga, zmuszając go do odwrotu. Wi­
dzialność ha tym. odcinku była żła, 

_Na .południowym odcinku zmotoryzowa­
ne patrole- wroga rozwijały działają 
ność." . - . , ;

Mimo burz, piaskowych lotnictwo 
brytyjskie było czynne w Libii. Ub. 
nocy i wczoraj za dnia bombardowało . 
ęno-.w. szczególności Benghazi. '

W Londynie sądzą, ż< niebawem 
rozegrać , się mogą poważne walki w 
Libii. Być może, że w.chwili uderzę 
nia na Rosję, Hitler próbować będzie 
dywors"j i równi eż na fronc i ę- • af rykhń 
skim, by'wiązać tam siły brytyjskie.

Brytyjski minister stanu Casuy, 
który bawił ostatnio ną Zachodniej 
Pustyni, oświadczył po powrocie do 
■Kairu, ze zastał wojska brytyjskie 

na froncie- w. .doskonałym stanie. 
"Wszystko co widziałom, mówił mi­
ni stor, napawało dużą otuchą."

Zatopi eiim '^oskiej łodzi podwod* * 
r neiT

Londyn.20/V /R/ Dzisiejszy urzę 
dewy komunikat włoski oznajmił, że 
‘jcina z włoskich łodzi podwodnych 
ni a p owróę iłn d o swe j ’ bazy*.

ZAJSOie" t'kJJvCU^KC-3RZTYJSKI~
Lcnyn. 20/v /R/ W Vichy wydano 

następujący oficjalny komunikat : 
"Pcwicir brytyjski wodnopłato- 

wiec krążył nad terytorialnymi wo 
darni Algieru. Francuskie samoloty, 
wykonywająć swój obowiązek, wezwały 
go dc zatrzymania się zgodnie z 
prawem. mi ędzynarodowym. W obce tego , 
że wodnopłatowiec ni chciał usłu­
chać togo wezwania, został on zmu. 
ozony do opuszczenia się na morze. 
Pewn.^ brytyjska łódź torpedowa nie 
zawahała się wówczas do otwarcia^ 
ognia, na samoloty francuskie. W'' 
czasie walki, jaka wywiązała się, 
inny brytyjski . samolot został zmu. 
szeny dc opuszczeniu się na morze. 
Roz jaszczu, powiada komunikat Vi 
Chy, Francuzi mogli się przekonać 
o metodach naszego byłego sprzy­
mierzeńca. "

" '\H Londynie' nie wydano na ten 
.temat dotychczas żadnego komunikatu.

Lonuyn.20/V /R/ Z Vichy donoszą, 
że ub> nocy cl północy dc 0,50 sa­
moloty nieznanej tożsamości krążyły 
nad:Vicb.y craz, że miejscowo działa 
p-lot otworzyły ogień.

Bcrn.20/V /R/ Rzymski koreśpon 
dent szwajcarskiego pisma "Basior 
uachrichtcn" twierdzi, że ostatnia 
podróż Mussoliniego na Sardynię 



jest wstępem do obsadzenia przez 
Włochów Korsyki. Jutro odbędzie się 
posiedzenie wielkiej rady faszystów 
sklej.która ma pewziąźć "ważne po­
st anowi cni a " t Pi om o wł o s ki o " 'll or - 
nule d’Italia" omawiając wizyto Mus 
soliniego w Sardynii, czyni niedwu 
znaczne aluzjo uo francuskiej Kor­
syki ,Nicci i Tunisu.

Ź"?ROj .
Londyn,2C/V /rt/ Komunikat s> i 

wiec ki stwierdza, żę w nocy z 19 115, 
wo j s k a s ów lec ki u p i' owa d z i 1 y na dal 
działania zaczepne .w kierunku na 
Charków, Na półwyspie Kercżeńskim 
trw: j.ą zacięte wralki w rejonie, mia 
sta. Korcz- Ńu innych odcinkach iron 
tu nic ważnego nie zaszło.

Korespondent Reutera w Moskwie 
donosi, że choć minęło już 4 dni. 
od triumfalnych obwieszczeń nicmi co 
kich o "unicestwieniu" wojsk scwiec 
kich na półwyspie Kercżeńskim, woj 
ska rosyjskie stawiają nadal opór 
w pobliżu miasta Korcz, Choć pier- | 
w§ze: uderzenie niemieckie. przerwało 
szybko linie sowieckie, a 22-ga nie 
miccka- dywizja pancerna wdarła się 
daleko wgłąb pozycji generała Kozło 
wa,'każdy następny metr kwadratowy 
obszaru •sowieckiego był broniony za 
cięcie, -Niemcy rzucają do walki na 
tym wąskim, froncie znaczne ilości 
samolotów i. walki powietrzne są bor 
dz-o zaciekłe,.

Walka na półwyspie Kercżeńskim 
ma jednak raczej charakter lokalny 
w porównaniu z ofensywą marsz.Ti- 
mbszęn.^* -od Charkowem. Z zeznań 
jeńców niemieckich, jak i z doku­
ment ów, z ab r anyc li d owó-d z twu . ni o - 
miockiemu. wynika, że Niemcy żarnie 
rzali przystąpić.do potężnego ude­
rzenia na wschód, uważa'jąc, że Zagłę 
bic- Donieckie będzie stanowiło bez 
pieczne skrz}rdło południowe. Przez 
całą zimę Niemcy starali się umoc 
nić ten obszar,mimo silnych ata­
ków rosyjskich. Zaledwie dwa ty­
godnie tomu ściągnęli oni z Francji 
na* front pod Charkowem 23 niemiecką 
dywizję pancerną. Zgromadzili oni 
również wiele Oddziałów piechoty, 
wyposażając ją w* drugorzędny sprzęt 
sprowadzony z Francji, i. zapełnia 
jąc jej szeregi najmłodszymi rocz 
riikami. Z tym wszystkim armia nie­
miecka pod Charkowom była bardzo 
silna.

1 • Wobec nioudania się ‘próby pow­
strzymania ofensywy sowieckiej pod 
Cliarkowem, mimo rzucania tam wici 
kicj ilości czołgów, Niemcy próbu 
ją obecnie nowej dywersji, Przystą 
pili oni' do ofensywy 'w kierunku ną

Izjum i Barwiorkowa. Obie te miej 
scowości położono są ok.120 kim na 
południowy wschód od Charkowa.Iz jurn 
leży 4C kin na północny wschód od 
Barwionkowa,ktore zostało za jęte 
przez wojska sowieckie w lutym,kie 
dy armio rosyjskie- odbiły również 
ważny węzeł kolejowy Lożowaja.

Obecny manewr Hitlera, przopro z 
wodzony przez wojska gen.Śchwedlc 
ra z Zagłębia Donieokie go,ni o jost 
niespodzianką.taką3 jaką dla Niom 
ców było uderzenie sowieckie w stio 
nę Charkowa.

W Londynie stwierdzają, żo kontr 
ofensyw: nicminoka na południe od 
Charkowa wytworzyła jednak klin w 
prawynskrzydle sowieckim. Stwarza 
to dość groźno niebezpieczeństwo 
dla wojsk sowieckich,które bardziej 
na północy posuwają się .powoli w 
stronę Krusnogradu.. Obecnie jednak 
nucierdjąc ■; .wojska niorniuckie ną- 
potkały na s? lny opór. W Londynie 
podkreślają również, że twierdze­
nia -Niemców z. przed paru dni o cał 
kowitym zajęciu półwyspu Kercżeń­
ski ego okazały się nieprawdziwe*

W Moskwie .stwierdzają, żo w 
9 -ci o dniowy ?.h walkach pod Char ko 
w c-m woj ska s owi oc ki o zni sz c żyły 600 
czół g ów i w o z óvr pa no e rny c h, 6 0 0 d z i oł 
itd.

R UW fi-yj jV ANN #
Londyn*20/V /'Polskie Radio/ 

Polskie bombowce uczestniczyły w 
ostatnim nalocie na Mannheim..

FÓSlWERlh KĄDf MINISTRCi*.
Londyń.TÓ/Y Polskie Radio/ W 

dniu 19 bm. odbyło się pod., przewód 
nictwem ^enurała. Brani W.Sikorskie 
go posłodzenie Rady Ministrów, na 
którym omawiano zagadnienia poli 
tyki zagranicznej uraz położenie, 
wojska polskiego w Rosji. Sytuacja 
na frontach wojennych była również 
przedmiotem dyskusji. • \

'-'"T . .<
LOniyn.20/v /Po1ski c Radio/

Z Polski nadchodzą wiadomości, że 
‘cały kraj obchodził uroczyście > 
dzień 3 Maja. Rano tłumy ludzi wy 
pełniły kościoły* W Warszawie pane 
wał nastrój podniosły. Grób Nieznax 
nego Żołnierza’-mime przeszkód ze. 
strony Gestapu’ tonął w kwiatach. 
Kwiatami przybrane były również 
groby wszystkich poległych w obro 
hic stolicy* Na marach i parkanach 
tajumnic z e ręce wyma1owały litery 
"P.W."/Polsku walcząca/ oraz emble 
maty o barwach narodowych.Na latar 
niach widziano napisy :"Tylko dla 
Niemców- !"


